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Sztygar powierzchni „Hr. Renard",

zmarł dnia 13 b. m.

Tracąc w zmarłym sumiennego, prawego praco 
wnika wyrażamy cześć Jego pamięci

ZARZĄD
268J T W  A  HR RENARD*

Dzisiejszy numer zawiera 6 stron Cena pojedyńczego egzemplarza 40 ienigów.
—— * ______________ SOSNOWIEC, niedziela dnia 14 marca 1920 roku. Rok XV.

. g u l i  i p t e a y ,  fm m  i i « §  te. i p h i l i t  i  godzinach rannych.
P R Z E D P Ł A T A .  Wraz z  Kur. Przem. Handl. 
Rzemieślniczym k w a r ta ln ie  m are k  24.50 dla. m iej­
scowych;  dla za m ie jscow ych  p re n u m e ra to ró w  
kw ar ta ln ie  mk. 28 50 Miesięcznie dla mieico 
wych 8-60, dla zam iejscowych  9 60, r» o d n o ­
szenie  do  dom u rak. 1.50 ,  Pocz tą  w Królestwie  

mk. 28.50 kwarta ln ie .

O G Ł O SZ E N IA , Z a jed a n  srltrs* patlt*  lab  j* |o  
InłojsCB na I-e| stronie Mk, 4, w  tekście Mk. 5, 
p o te k ć c U  — reklam y Mk. 2, Nekrologi Mk. 2, 
Z w yczajne M k. 1,50, D robne 30 fenlgów  za 

w yras, najmniej Mk. 3.

A d re s  Redakcji i Adm lnletract,. SOSNOW IEC, 
______________ al. D ę b lU sk t  Nr. t . _____________

A dres dla depesz; „K U R JER *— SO SN O WIEC.

R edakcja i Adm inistracja otw arta od 8-ej raso  
bas przerwy do 7-ej gods, w iec*.' W n ledxieU  
-  — t św ięto o.-* 9-ej do H -«f r« — -■»

ftierowmx L lteraekt i, ;*ACI*:j8Wf8K;.
W  sprawach redakcyjnych redaktor przyjmuje 
Interesantów ty lko  od 12— 2 w poi, 1 od 6— 7 w.

PR E N U M E R A T E  l O GŁOSZENIA «
• C en tra ln e  A d m in iitrsę je  -glosr.o* P o U » t* |
! Prasy p ro w in c jo n a ln e j, W yrsaaw a, Z dedc l

T ta ip  Z im o w f
SO SN O W IEC  W środę, dnia 17 marca SO SN O W IEC  

ty lk o  jedno p rze d sta w ien ie  d la  p u b liczn o śc i 

R uchom y T e a tr  Ż o łn ie r z a
w zespole a rty st. Teatrów W arszawskich, pod reży łerją  A n to n ie g o  S ie m a s z k i

Zaręczyny pod kulami
intuka w 1 łko. 1. Kiedrzyńskiago.

Cz. Kabaretowo-KoBcertona M Ą R J O N E T K I  Łuk**" 
B O L S Z E W I C K I E  B' b8‘T

Szczegóły w programach. Połowa dochodu na rzecz plebiscytu. |
B ilety woześniej nabywać można w kasie dziegnej tea tru  H. Czarneckiego.

Lotny Kabaret
W niedzielę artyści sceny miejscowej urządzają na plebiscyt Kabaret lotny o godz. 11 rano 

w C ukierni W arszawskiej, o godz. 2 po poł w restauracji „Victorja“.
Udział pierwszorzędnych sił. Wejście bezpłatne.

Związek Artystów scen polskich ze względu na wzniosły cel 
prosi Sz. PUBLICZNOŚĆ o jaknajliczniejsze przybycie. —

■—* R aw ie—  M ie j s c a w .  f c .
D Ą B R O W A .

Ś m iech . H um or. — S a ty r a . — T an iec
W wykonaniu ulubieńców Teatrów Warszawskich.

Całkowita Zmiana Programu
Halszki Grimali wodewilistkn 

teatru „Argus*

N ajn ow szy  re p e r te sr  ak tu a ln o  sa ty ry czn y  w ykonają:

C zę ść  d och od u  na p le b isc y t.

hi Warna ,'ŻT»E.‘- Hmlo Onn.ństi
I ł .  Lin satyr. art. t .  „tLiraż* S. Michałowski teatru „Miraż* i „Argus* Jaidrskf przy fortepianie,

Poosątek o godzinie 8 wieosorem, bilety weseiniej nabywać można w cukierni W-go Pietrzaka

■ J Z 3 C I 3 '
2261

Bardzo ważne dla 
Pań z Z a g ł ę b i a .
Zawiadamiam Szanowne Panie z Zagłębia, 
że udało mi się otrzymać najnowsze 

• modele i żurn»le mód z

R M E R Y K I ,  L O N D Y N U  

PBRYŹR
Do tego zaangażowałem pierwszorzędne 
siły krawieckie. Cała praca, która zo­
staje wykonana punktualnie i elegancko 
pod każdym względem, znajduje się pod 
osobistym kierunkiem pierwszorzędnego 
— długoletniego majstra k ra w eck ieg o —

CH. APFELBAJMA W SOSNOWCU
ULICA MODRZEJOffSKA 15,

I. piętro front. 2674

K I N O

^  SOSBOW CB,

Dziś i dni następne

Wszechświatowa Sen­
sacja! Oczekiwana i 
wielkim kosztem spro­
wadzona sensacyjna se- 
rja „Judeks" z dniem 
dzisiejszym ukaże się 
na ekranie w pierwszym 
swoim epizodzie p. t.:

Słynnej wytworni Gaumont w Paryżu
z najznakomitszym artystą francuskim

Dziś i dni następne i

Renć 6veste porywającymi swoją grą 
i m łodzież i dorosłych. •r-'
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Rozkwit górnego Śląska 
ściśle związany z polską.

Ze Polska ma n iex tp rx ec ro n e  p ra ­
w a do G . Ś ląska św iadczą o tam  ało- 
w a sam ych oiem ców. W  m am orjala 
I ib y  handlow aj i T ow arzystw a górniczo- 
hutniczego w Katow icach, w ystoaaw a- 
nym  w roku 1914 do B athm ana-H ollw a- 
ga, czytam y tam  co aastęp u |e :

.P rz y  niedogodnym  położeniu gór­
nośląskiego obw odu priam vaiow aga 
Polska pozostan ia dla jego rozw oju 
goapodarczago przyszłości nadzw yczaj- 
n ia  wążnym , a naw al m o tn a  powie- 
dziać  n iezastąpionym  czynnikiem . O 
ilaby kraj polski nia miał być p rzaz  
d łuższy  czaa w ykorzystanym  p rzaz  G. 
Ś ląsk , to  przem ysł Ś ląski m usiałby 
u tknąć (stockeo).

T ak  mówi v. S te»f asius i W ill/gar, 
U padek  przem ysłu śląskiego, to  upadek  
m iast, zubożeni* cał*go kra ju  i jsgo 
ludności. P rzyszłość G . Ś ląska iaśy  za 
tam  jsdyn ia  w zjednoczeniu  z Polską, 
G órny  Ś ląsk  w połączeniu  z niam cam i 
zostan ia  zupełn ie odcięty od tego 
rynku  zbytu] swej produkcji, k tórym  
jc-it wschód. J a k  tw ierdzi dr. Boni 
kow sky w publikacjach swoich zacięty  
N iem iec i h ak a ty sta , ś e  kra jow a rynki 
zby tu  nia p rzedstaw iają  dla G . Ś ląska 
wielkich widoków  w obec konieczności 
długich kom unikacji lądow ych, w skutek 
czego okręgi przem ysłow e niam ieckie 
p rzedstaw ia ją  dl* G, Ś ląska w ielką 
konkurencję. Jed y n y  rynek  zbytu, jak  
tw ierdz i dr. Bonikow sky, o wielkim 
znaczen iu  to W schód. Z pow yiszego  
w ynika, t o  przem ysł górnośląski nie 
m a czaiło szukać na  zachodzie, J e d y ­
nym  natu ra lnym  rynkiem  zb y ta  (Ab- 
■atsgabiat) d la  niego to  n a ib litszy  
W schód t. j. Polska. W iadom o jest, 
t e  kopalnia ru d y  na G . Ś ląsku w yczer­
pu ją  się z roku  na rok. Ja sz cze  w r. 
1885 p rodukcja  w ynosiła 756.000 ton w 
roku  1900 ju t  406.000 ton, a w roku  
1913 tylko 138 000 ton. P rodukcja h u t 
górnośląskich z tego pow odu stale  się  
obniża, p o n iew a t dow óz ru d  te lazn y ch  
z zagranicy  je s t .  bardzo  utrudniony. 
P rzem ysł górnośląski ju st zm uszony, 
zaopatryw ać się w ru d ę  ta la z n ą  z P o l­
ski. S tanow isko to  snów  po tw ierdza  
w y ta j w ym ieniony m em orjsł p rzem y ­
słowców  niem iazkich w słowach: .D la  
całego niem ieckiego ty c ia  ekonom icz­
nego byłoby rzeczą  nadzw yczaj w ażną, 
gdyby były p rzy łączone do R zeszy n ie ­
m ieckiej przynajm niej ta ran y  g ran iczące 
x G . Ś ląskiem . G dyby jednak  nie by ­
ło to do usku teczn ien ia  m otliw am , 
należałoby  przynajm niej zabezpieczyć 
sp row adzen ie  z Polaki ró to y ch  n ie ­
zbędnych  surow ców . Polaka posiada 
bow iem  b ardzo  w ielkie ilości ru d  ż e ­
laznych, m ianow icie 300—600 miljonów 
tonn . R oczna w ydobycie ru d  wynosiło 
a t  do  wojny tylko około 30.000 tonn. 
G órnośląsk ie hu ty  korzysta jąc  y o k u p a­
cji b, K rólestw a Polskiego p rzez  wojska 
^ipm ieckie korzysta ły  w czasie wojny 
b ard zo  obficie i ru d y  z polskiej, Zało- 
to n o  w K atow icach T ow atzystw o zu- 
ty tk o w an ia  rud: wywiozło z Polski rudy  
te laz n a j do h u t górnośląskich w r . 1 9 ,6  
200.000 too, ą w roku  1917 250.000 
tonn . P rzyszłość więc h u t górnośląskich 
jes t zupełnie za leżną od ru d  polskich. 
C zytam y jeszcze w m am orjala p rz e ­
m ysłowców niem ieckich, t e  ta d e n  
okręg hutniczy te cqa ty le do zw a l­
czania trudności, co górnośląski, P rz e ­
w ażną część sw ego zapo trzebow an ia  
m usiał G órny  Ś ląsk  pokryw aw ać za 
g ran icą. F ak t ten  dla przem ysłu  ż e la ­
znego G. Ś ląska jest n ad e r n iek o rzy st­

ny x dwóch względów, po p ierw sze 
surow ce zagran iczne z pow odu swej 
dalek ie j odleglcśoi są ze drogie, a po- 
w tóre z a le tao ść  od  zagranicy  wpływa 
ujem nie n a  in tensyw ność i w ydajność 
pracy . To są stw ierdzen ia  n iem iec­
kie. C zyteln ik  p rzekona się zupełnie, 
t e  jedyn ie przyszłość swoją G , Ś ląsk  
ugrun tcA ać m o te  w połączeniu  z P o l­
ską. Z tego wynika, t e  cale ty c ie  g o ­
spodarcze  rozw ój I rozkw it G. Ś ląska 
je s t ściśle zw iązeny z Polską.

P o r z ą d k i  
w Ministerstwie Rolnictwa.

Je d e n  z dzierżaw ców  m ajątku p a ń ­
stw ow ego Jasien iec  Solecki w ziemi 
R sdom skiej, zaw arł k on trak t 6 -letn i na 
d zierżaw ę z Z arządem  O kręgow ym  
D óbr Państw ow ych w R sdom u, opłacił 
stem pel od k o n trak tu  i otrzym ał od n a ­
czelnika okręgu p. W arzyckiego ofi­
cjalne zaśw iadczenie na piśmie z w y ­
szczególnieniem  w szystkich w arunków  
dzierżaw y i w ysokości kaucii i tenu ty . 
Działo się to U  grudnia 1919 r,

W  dniu 13 ln tsgo 1920 r. o trzy na! 
ów dzierżaw ca telegraficzne w ezw anie 
od naczeln ika O kręgu Radom skiego do 
Qatychm iastow ego objęcia w y d z ie rża­
w ionego m ajątku, lecz gdy staw ił się 
fc R adom iu nikt nie mógł w prow adzić 

go w posiadania dzierżaw y, gdyż n a ­
czeln ik  O kręgu wyjechał na  k ilkanaście 
dn i i niew iadom o kiedy  powróci.

O prócz tego oznajm iono d x iertaw cy  
t e  musi podpisać inny k o n trak t z pod­
w yższonym i warunkam i, nie bacząc 
n a  w ydane oficjalnie zaśw iadczen ie na 
jakich w arunkach  m ajątek  o trzym ał w 
dzierżaw ę od  insty tucji państw ow ej.

N ajgorszą stroną m edalu  w całej tej 
spraw ie jest fakt, iż ów dzierżaw ca 
otrzym aw szy w exw anie od naczeln ika 
okrągtt do objęcia dzierżaw y i 
m ając podpisany  k o n trak t, wysłał 
całe swoje m ienie i‘ inw en tarze  do 
m ajątku , do k tórego obecnie nie chce 
go w puścić funkcjonariusze M inisterjum  
R olnictw a.

Czy nie należałoby  zw rócić b acz­
n ie jszą  uw agę na działalność funkcjo- 
pjtrjuszy M inisterstw a Rolnictw a, k tó ­
rzy  najw idoczniej kp ią sobie z ludzi, 
n a raża ją  ich m ienie na zniszczenie i 
ru jnu ją  m ajątki państw ow e.

Groźni sytuacja na ko la jach «  Radomiu.

Z w iązek Zaw odow y K olejarzy  o trz y ­
mał p ą s tjp u ją ę ą  depeszę:

.S y tu ac ja  R sdom ia groźna. M aszy ­
niści, pom ocnicy zaw iadow ców , służba 
n iższa  ruchu  so lidaryzuje się z w arsz ­
tatow cam i ZZK nie m ają bowiem , u b ­
rań , obuw ia, d la siebie żon i dzieci 1 
b ielizny. C eny p roduktów  codziennie 
w zrasta ją  niepom iernie. N iew idzialna 
ręk a  k ieru je  i pcha do czynów  ro z p a ­
czliwych grożąc akscesam i, jako zem sty  
aktem  nad  paskarzam i. A gitato rzy  ko 
rzyeta ją  z rozgoryczenia  znajdu jąc p o ­
datni grunt. K olejarze z rzek a ją  się 
podw yżki, k tó ra  przechodzi do k ieszeni 
p ask arzy  i spekulantów  i ich w zbogaca. 
Ż ądają obniżania cen p roduk tów  1 n o r­
m alnej aprow izacji. Z arządzen ia  rząd u  
zw iązek uw aża za kon ieczne i n iezb ę ­
dne. Nie m a gw arancji zaspokojenia 
b ezp ieczeństw a w obec w zburzen ia  um y­
słów.

Włoścjanie 
a służba folwarczna

Jak o  ciekaw y przyczynek  s to su n ­
ków  służby folw arcznej do w łaścicieli 
ziem skich a  naw et do now onabyw ców  
w łoścjan służyć m oże fak t n iżej po­
dany .

Folw ark  Bałki w ziem i Siedleckiej 
nabyło  w m aju 1919 r. siedm iu w ło ś­
cjan, obow iązując się ak tem  re jen te l- 
nym  do trzym ać służbę do 1 kw ietnia 
1920 roku.

G dy w końcu g rudnia r. z., stosow  
aieg  do obow iązującej ustaw y, now i

w łaściciele wymówili s łu tb ę  fornalom  
od 1 kw ietn ia , fo rnale  zapro testow ali, 
tw ierdząc, to  w żadnym  raz ie  fo lw arku 
nie opuszczą.

D odać należy, śe  fornale n iszczą 
b ezk arn ie  w łasność sw ych now yćh ch le ­
bodaw ców : podpalają  ploty, w ycinają
drzew a owocowe, a naw et zabierają 
owce, św inie i kury.

Pismo, w ystosow ane w tej sp raw ie 
do jedaej z o rganizacji rolniczych brzm i 
jak następu je  :

.W łaśc ic ie le  folw arku Białki, gminy 
S abn ie  Sokołow skiego pow. ziem! S ie ­
dleckiej, w ykazaliśm y służbę służbie 
fo lw arcznej w B ałkach dnia 9 grudnia 
1919 r„  "będą uw olnieni z dniem  I-go 
kw ietnia 1920 r., a to z pow odu, t e  my 
folw ark Bałki kupiliśm y w 7 g ospoda­
rzy dn<a 16 m aja 1919 r. i podeieltli 
my na 7 kolonji i potrzebujem  się. ro z ­
budow ać w r. 1920. więc w tak i spo 
sób nie będziem y mieli m ieszkań, A 
t e  my się obow iązali aktem  re ien ta l 
nym do trzym ać do 1 kw ietnia, to  ta  
w arunki dopełaiem y, a po 1 kw ietnia 
b. r. a is  m ożem y się zgodzić taki cię 
t a r  trzym ać, bo my sami jesteśm y r o ­
botnikam i i rządcam i n sd  swojęm do­
b rem . Po drogie nie są oni ro b o tn ik a­
mi a niszczycielam i i krzyw dzicielam i 
cudzej w łasności, bo nietylko, t e  p o d ­
palali płoty ale zabrali krowy z obory 
i św inie i ow ce i kary . fartuchy  u bry- 
czek i pow ozu oberżnęlt, a naw yt drze  
wo owocow e nie m oże dostoić spokoj­
nie jylko połam ali gałęzie i parę  naw et 
ścięli, a re sz tę  ponadcinali i t i k  się 
znęcają  nad  nami, jak się tylko im p o ­
doba i m ów ią, że  nigdy nam  nie u s tą ­
pią-

Strejki i nastroje w stolicy.

Wczoyaj o 7 ej ran o  w ybuchł strajk  
robotników  kwnalizacji, elek trow ni oraz 
gazowni.

O godz. 11 rano  zeszły tram w aje 
do rem isy .

Jed n o cześn ie  s trajk  kolejow y w na 
stępujących węzłach: Lublin, Chełm,
S karżysko , Radom , , Kielce, K raków , 
Nowy Sącz. S trajk i (w arszaw sk ie  nie 
m ają nic w ipólaego  ze strajkam i k o ls- 
jowemi. W  niektórych w ęzłach strajk  
kolejow y udało  się załagodzić, z a ś  w 
Lublinie, K rakow ie Nowym S ączu  
trw a  dalej.

Z W arszaw y pociągi do tąd  odchc- 
deą  jednakże daje się zauw ażyć w rz e ­
nie w śród kolejarzy .

Dziś w nocy ko le ja rze  w ęzła w ar­
szaw skiego m ają p rzedstaw ić  m inistrow i 
kolei cały sze reg  żądań , w ra s ie  nie 
uw zględnienia których ma w ybuchnąć 
ju tro  strajk .

Poniew aż z tem i strajkam i so lida­
ryzu ją  się secerzy , żad n e  gazety  w ar 
azaw skie ju tro .n ie  w yjdą. N ejchara- 
kteryatyczniejtcze w tym  strajku  jest, 
że robotnicy ani ko lejarze nie p rzed  
staw ili żadnych konkre tnych  żąd ań . I 
o s tra jku  nie w iedziały ani P. P, S. 
ani N, Z, R. ani grupy narodow e ani 
ch rze śd jań tk ie . J e s t  to akcja typow o 
bolszew icka kom unistyczna, w yw ołana 
jakoby w calu pdparcia stra jku  m eta­
lowców, istotnie fed n k ż s  jest' to  -wy­
w ieranie parcia  do pokoju z b o lsze ­
wikami.

D ziś dopiero  odbyw aią się n arad y  
w partjach  calem  przedstaw ien ia  swoich 
postulatów . N iektórzy żąd a ją  p o p ra ­
w ienia aprow izacji, a is  te  ruchy  więcej 
noszą ch a rak te r sztucznie wywołany 
agitacją za bolszew ickie p ien iądze.

S ą jednakże duże p artje  w śród k o ­
lejarzy  potępiająca te  wybryki, ąlę te  
nie m ają odw agi p ro te s to w a ^

N astrój w stolicy trw ożliw y i p rz y ­
gnębiony.

l(oiicieczifi no Suit
Hej! gdyby ta k  w iecznie m łodym być 

i po naszych górskich w irchach uganiać 
—  życie byłoby jednam  pasm em  szczę 
ścia.

T ak  mogli mówić liczni w ycieczko­
w icza w O rłow ej, sąsiedniej Łubowi! i 
ziemi Spiskiej. P rzypom inam  sobie w y­
cieczkę x K rynicy n a  k ró tko  p rzed  
w ojną — gdy tylko się mija pas g ra ­
n iczny galicyjski — bijs w oczy z a ­

m ożność gospodarzy  na  spiskiej ziem 
— w zorow y p o rząd sk  i system atyczna 
u p ra w a  gleby. To też  i plon obfity 
w ynagradza sowicie tru d y  rolnika.

P iękne są te  w xgórza k arpack ie  p ię­
kn a  Lubow la z granitow ym  kościołem  i 
w ielom a rninam ł zam ków  rycersk ich .

W  kw adra t upraw iane i ogrodzone 
plan tacja malin, pom idorów  i innych 
krzew ów , z których każdy  k rzaczek  do 
palika przyw iązany, okopany w ydaje 
dożo i wielkich owoców, budzić musi 
w ielki podziw  galicjaoina, który  w swej 
ojczyźnie widzi na  P odkarpaciu  pu sty ­
nie i b łędne owce skubiące lichą t r a ­
wę, D obytek u ełowaków w spaniały— 
rosłe konie, opasłych w ieprzków  kilka 
sz tuk  różaego w ieku — z zabitych wi­
si tak  zw. paprykow ana w ęgierska »ło- 
n ina na  kilka paicy gruba.

L ud sam nadzw yczaj serdeczny  i 
miły, s ta rzy  lubią gaw ędzić — a chętnie 
słuchałbyś ich nockę ca łą— do ran a , jak 
S abałow ych  bajek!

W  każdej Czystej i schludnej chacie 
poczęstu ją  cię winem  lub m iśkiem , je ­
żeli nie gratis to po niebyw ale niskiej 
cenie, a i białe pieczyw o i w najgor 
•zycb cz a sa c h  8:ę zasjdzis-.  D iatego 
te ż  w y tę ż m y  ram iona, by p rzygarnąć 
naszych  słow aków do Polski— uciskani 
p r z e z  t yIw 1st prea wągrów —  o b e c n ie  
w yzyskiw ani pr*«* czechów  przysięgną 
w siysc*  jak isd sn  pr*y pU biscecie że 
są polakam i i chcą n ależeć do Polski— 
a my przygarnijm y ich jak najm ilszych 
do najm lodisych  rodaków .

Z Górnego Śląska.
P e łn o m o c n ic y  n ie m ie c c y  d la  t e r e n u  

p le b is c y to w e g o  G  Ś lą s k a .
(Tel. wł.).

O PO LE, ,O p p e ln e r N schrichtan* 
dow iaduią się, ż« pełnom ocnicy n ie ­
m ieccy d ia te ren u  plebiscytow ego G . 
Ś ląska, zostali już w yznaczeni. N a z ­
w iska ich i szczegóły o nich b liższe 
podane będą po potw ierdzeniu  oficjał- 
nem  tej wiadomości.

Nowe sztuczki w agitacji plelsisc.
K A T O W IC E . S ek re ta rja t polski o- 

b rony k re tó w  zachodnich kom unikuje: 
W ładze państw ow a prusk ie na  G ó r ­
nym  Ś ląsku w ysyłają do poszczegó l­
nych  osób u rzędow e w ezw ania do s t a ­
w ienia się w u rzęd zie  „ land ra tu ry" , 
celem  podania tam że szkód, p on iesio ­
nych p r ie z  p o w itan ie  polskie,

Je« t to  próba zw yczajnego oszu­
stw a i p rzekupstw a plebiscytow ego. 
W ładzom  niem ieckim  idzie bowiem  je ­
dynie o pozyskanie la d o o śd  p rzez  
w zbudzen ie nadziei, iż w ra s ie  po zo ­
stan ia  G órnego Ś ląska p rzy  Prusach 
n ss tąp i w ypłata znaczniejszych  kw ot 
odszkodow ania w ojennego za straty , 
poniesione p rzez  ludność niem iecką 
w skutek pow itan ia  polskiego.

J a k  w iadom o, podczas pow stania na 
G órnym  Ś ląsku  jedynie oddziały n ie ­
m ieckie posiadały  arty lerię , k tó ra  c e lo ­
wo pustoszyła obszary , na których o d ­
byw ały się działania w ojenne.

G ó rn y  Ś lą s k  p o d  w z g lę d e m  u s ta w o ­
d a w c z y m  i f in an so w y m .

W RO C ŁA W , Biuro W olffs donosi, 
że  b eriiń ik i u rząd  spraw  zagran icz­
nych zapro testow ał przeciw ko tw ie r­
d zen iu  odezw y Komieji koalicyjnej na  
G órnym  Ś ląsku, jakoby praw a R zeszy 
niem ieckiej i P ras co do  spraw  u sta­
wodaw czych i finansow ych G, Ś ląska 
na  m acy w arunków  pokojow ych p rz e ­
szły na kom isję plebiscytow ą. G sn era ł 
L* R ond uznał p ro test ten  za słuszny 
i polecił w ydrukow ać w gazecie u rzę­
dowej odeęw ę stosow nie popraw ioną.

Protest rządu niemieckiego w spra­
wie sądownictwa na G . Śląska.

K A TO W IG E. W ładze okupacyjne 
postanow iły  u rząd zić  w O polu na jw yż­
szą instancję sądow ą jako zastępstw o
za sąd  w L ipsku  i s ą d  aadzism iańsk i
w W rocław iu,

B iuro W olffs donosi, że  rz ąd  n ie­
m iecki zapro testow ał przeciw  u s tan o ­
w ieniu syspom aianyck sądów , poniew aż 
sprzeciw ia się tak ie  zarządzan ie , w edle 
jego m niem ania trak ta tow i p o k o j> - 
wemu, ' -
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Rewolucja w Berlinie.
JAN O Z D O B A

N la is te f  b r u k a r sk i,
po krótkich  lecz ciężkich cierpieniach zmarł dnia 13 marca r. b. przeżywszy la t 54. 

Wyprowadzenie zwłok ze szpitala sieleokiego na cmentarz parafji ztaro-eieleokiej 
naatąpł we wtorek 16 go marca o godz. 3-ej i pół po połndniu. Nabożeństwo żałobne 
odbędzie się w kośoieie parafjalnym dnia następnego o godi. 8 ej rano.

0 czym zawiadamia krewnych, przyjaciół i znajomych pogrążona w głębokim żaln
2631 R O D Z I N A .

K A TO W IC E, (tal. w},) Nadeszły tu 
wiadomości z Barline, że po s re ss to -  
waoiu zdem askow anych w robocie k o n tr ­
rewolucyjne! ne rzec* monarchii kap. 
Pebżta, dr. Kappe 1 poddaniu  kontroli 
policyjnej literata  Schnitzlera oraz sza 
rago  innych osób, akc |a  kon trrew olu­
cyjna nia ustala. Do istniejącego e o n y -  
a ię ian ia  należy wielu oficerów sztabo* 
wych w y ta iy cb  1 niższych. J a k  się o- 
kazu js ,  p o i  rozplakatow ania  odezwy 
•d o  naro ao " ,  na dany p rsez  organ iza­
torów  powstanie znak. garnizon woj­
skowy z D obsrłtz  mini wyrnszyć na 
Batlin, do niego zaś przyłączyć się 
miały n iektóre oddziały, konsta tu jące  
w Berlinie, jako t e t  i s t r a t  bezpie­
czeństw a.

O d  dluśszsgo czasu wśród pewnych 
afsr wojskowych zauw ażyć się dały go­
rączkow e przegotowania, ukryw ane dość 
zręcznie. Oficerowie podejrzani o na 
la tan ie  do spisku m cnarchistycrnsgo 
interpelowani o przyczynę n iezadow o­
lenia z cbecnago stanu rzeczy odpo 
władali, t e  chodzi im o... zmianą skła­
du personalnego niektórych miaisterjów 
i obsad ten ie  takowych ludźmi facho­
wymi.

Nastrój jednak w mieście coraz wię 
cej naprężony. Misje wojskowe koali 
cyjne w Berlinie zwróciły się z prośbą 
do Min. Wojny o zwiększenie s t ra ty

wojskowych, s trzegących budynki przez 
nie zaiąte. Zarządzono ostre pogoto­
wie. W ieczorem 12 bm. 6000 żołnie­
rzy  kontrrewolucjonistów ruszyło na 
Bsrlin.

Rewoiusji rozpoczęli?
KATO W ICE, (tel wl.) O trzymano tu 

nieoficjalną wiadomość o wybucha kontr 
rewelacji w Berlinie. Na ulicach mia 
sta toczą sią podobno walki. Ccąść 
garnizonów wojskowych okolicznych 
przeszłe  na stroną powstańców. R e ­
woltę wszczęli m arynarze, których m ia­
no zwolnić se  służby wojskowej. S zcze­
gółów brak.

Rząd birlinski przełaje istnieć.
K RA K Ó W . (PAT.) W ied B. K. pc- 

deje doniesienie b u ra  Wolff* % Bsrlin* 
t e  wczoraj o g a d t .  10 przed połud 
niem kanclerz  Rzeszy wysiał o św iad ­
czenie i t  dotychczasowy r są d  przesta je  
iataieć W ładza przechodzi n* gen. 
dyr, K appa k tóry  zajmuje kom, Rzeszy 
i pruskiego prez. min. Na nackzl-sika 
wojsk i min. wojny powołano gen. Liii 
to i tss ,  Będzie u tworzony nowy rząd  
porsądk«>, wolności i czynu! Zgroma­
dzenie Nar. i praski sejm będą  ro z ­
wiązane.

celach służbowych, 2) Do wydawania 
poświadczeń dla osób prywatnych są 
upoważniona organy państw, admini 
stree t lokalnej 1 icstaacti po stwier­
dzeniu n łea-ędaośc i przejazdu; w p o ­
wiatach, s tarostwie a w W arszaw ie  i 
Ł id z i  ko m if t rze  rządowi,

Wzburzenie M c ś c i  » z ri8 f« .
nosi z Mor. O itraw y, ź«s aby zapobiedz 
krwaw ym  stsrciom pomiędzy czachami 
i polakami w Zagłębiu węglowem o d ­
działy wojsk enfenty wkrecr.yiy na te ­
ren  k s rw ;ńtki.  W Cieszynie zosftł  przez 
tłum w zburzony jeden * oficerów włos­
kich zniew ażony a żołnierz francuski 
wystrzałem, który padł z tłumu, zabity. 
W K zrwinin zastrzelono jednego z de- 
mo-tatrantów, który chciał rzucić bom ­
bę oa oficera wteakiego.

Komisja sojosznicza obsadzić z a ­
mierza całą linję dsmarkscyjcią w o r  
sksem. Bjrmit.tr* O łowej został przez 
polaków aresztow any 1 odstawiony do 
K rskow a.

10 900 mk na plibissyt.
O TW O C K . (P A T ) R*d* miejska 

jedaogiośme achwaliia nsygnować z 
fandussów  miejskich na cela plebiscy­
towe 10 tysięcy marek. W  czasie po­
siedzenia zebrano  ofiar dobrowolnych 
na  sumę 2010 mk, Z okazji uchwały 
magistrat Otwocki wysłał do Naczelni­
ka. Państw a depeszę z wyrażaniem  
hołdu i crcł.

Prcwokacje daiszigs strejku.
W A R S Z A W A  (PAT.) Ministerstwo 

Aprowizacji komunikuje: W  nisktó
rycb dziennikach pojawiła się wir do 
mość n ad a ss ia  z K rakow a jakoby p o ­
wszechne oburzen ie  kolejarzy wywołała 
prak tyka Rządu, k tóry obiecał nada tiać  
20 wagonów mąki jednak  icb nie n a ­
desłał powołując się n a  strajk, Kolejarze 
żądają natychmiastowego wysłania żyw ­
ności. Spraw a ta w rzeczywistości 
p rzedstaw ia się jak następuje. Po p o ro ­
zumienia x p rez .  m, p, F e d o ro w ic z e m  
minister Aprow iascji  zarządzi! n a ty c h ­
miastowe wysłanie całego pociąga z 
m ąką da  K rakowa. W arszaw ska  Dyr. 
Kol. oświadczyła jednak ż* wobec 
strejku kolei w całej D ; r .  Krakowskiej 
Dyr. ta pociągu przy jąć nie może. Aby 
załadowania nie m arcow ać  polecił-M n 
Aprow . wysłać za ładow ane już pociąg: 
do Lwowa. W  ostatn iej jednak  chwil; 
wobec wiadomości nie wykluczającej 
możności zakończenia strajku kolejo 
wego w K rakowie kaza ł pociąg ten

skierować do Sosnowca w nadziei, że 
niubzwęm znajdzie się on w miejscu 
swego pierwotnego przenia t. j. w Kra 
kowis. Również wysyłki tłuszczów 
em srykań ik ich  wiezione do rozmaitych 
stron Małopolski zostały z powodu 
strejku kolejowego zatrzym ane w dro 
d<e lab skierowana do Sosnowca.

Zajście «  teatrze K rakow ski*
K R A K Ó W  (tal. w!) Na premierze 

dram atu  St. Żeromskiego •Ponad śnieg* 
gdy H* ostatnim akcie p, W ysocka w 
roli właścicielki dworu wypowiedziała 
s s a n ą  kweatję w stosnnko do wodit* 
bolszewików: — Nie cierpię waszej re 
wolncji, waszego proletariatu i waszych 
rządów  żydowskich! — pew na część 
publiczności z niekulturalnych warst 
żydowskich ż lo iona, zareagowała na  to 
hałaśliwi*, wrzeszcząc .pfuj", sykając i 
tupiąc nogami, w zamiarze zerw ania 
przedftaw isn ta ,  co jsd aak  nie p rzoszko  
d u ło ,  ź« odbyło się ono do końca .

Z łotewskiej Red; Narodowej,
RYGA, ( P A T ) Minister spraw za- 

granicsuych oświadczył na  posiedzeniu 
R a d y  Narodowej co następuje: Nie
mogliśmy dotychczas pertrak tow ać z 
rządsm  Sowietów wobec braku  dosta­
tecznych gwarancji obsenie jednak 
kwest ja ta jest na czasie. Porozum ie­
liśmy się z Polską co do spraw pokoju 
całkowicie. P ożądansm  jest by więcej 
p ań itw  doseło do porozumienia w tej 
kwestji. Pokój winien być trwały m a­
my dowody, że sowiety stara ją  za 
wszelką cęaijj npęlburzaó robotników 
łotewskich przeciw burżnacji, w ikutak  
tego należy przedsięw ziąć środki ostroż­
ności. Rząd musi mieć na wszelki w y ­
padek  wojsko. Nia może być mowy o 
całkowitej demobilizacji armjl; podczas 
rokow ań  stać  będzism y na grancie xe 
sad t rek te tu  wertalskisgo.

Dsmonstncje głodowi w Biwirji-
M ONACH JUM . O i  kilku dni od 

bywają sto te olbrzymie protestacyjne  
t»an'.ftitac;e głodowe. W czorsi  po po 
ludaiu tłumy kobiet m ężczyzn i dzieci 
podniecone proklamacjami rozrzucane- 
mi po mieście z plakatami, na  których 
widniały napisy: •Głodujemy i um iera­
my * głodu", mimo interwencji policji, 
wdarły się do śródmieścia i na placu 
Mariackim oraz p rzed  ratuszem dom* 
gał* się od Burmistrze cbUba. Pl*ę 
odstawiono poltęją i karabinami m aszy­
nowymi. D emonstracje w mieście t rw a ­
ły jednak  do późna w noc i z trudno 
ścią tłom rv z proszono.

(Riilla z bezrobociu w Rosji,
M O SK W A . Biorąc pod uwagę, że 

>D«cioi! łicrsbs robotników w possuki- 
waniu lepszych warunków ap ro w u a-  
cyjnych a naw at też w celach speku­

lacji, samowolnie porzaca  zakłady 
przemysłowe i przenoszą się z miejsca 
na miejsce, powoduje w ten  sposób 
znaczną p rze rw ę  w produkcji i pogar­
szając ogólne położenie klasy robotni­
czej, Zjazd S iw ie tóar uważa, że jad- 
n*m z najbardziej palących zadań  : so* 
wietów i organizacji robotniczych jest 
planowa 1 sysUmatyczna, nieubłagana 
walka s dezercją  w zakresie  pracy.

Przeto  proponuje efę internowanie 
winnych p rzed  tsm  wzmiankowanych i 
osadzania ich w obozach koncen tra­
cyjnych.

Bolszewicy o s t r a c i ł .  Nhzyrza,
M O SK W A . Kom unikat sowiecki 

W ojtka p*d ik!e\  zaczęły ofsasyw ę w 
kierttnku H im le .  Po zaciętych walkach 
oddziały n n > «  zm csxoaa były do cof­
nięcia się z M ozyrza i stacji węzłowej 
Kolanko wice.

P ra ia  sowiecka pisze o s tracie Mo- 
z y rs s  między tanami, że s tra ta  ta  jest 
faktem  bardzo  niekorzystnym dla armji 
sowieckiej i bndzi niepokój o los ca- 
jego frontu.

N aruszona rosia ła  linia kolejowa 
biegnące wzdłuż frontu z W itabsks  na 
Mohylów— Złcbin— M ozyrz — K orosteń 
do Żytomierza i Berdyczow a, a więc 
liaja niesłychanego znaczenia s t r a te ­
gicznego. M ożna sądzić — pisze p ra-  
sa sowiecka —  że koła wojskowe przez  
ton  fakt pragną pokrzyżow ać rokow a­
nia pokojowe i dotrzeć do Dniepru.

W dalszym ciągu prasa  alarmuje 
ludność robotniczą i wzywa je pod 
broń.

Chcą z a tr z e ć  potrój natyctimlast,
Fa RYZ. W Zorychu otrzym ano 

r&djotalcgram z Moskwy, oznajmiający,, 
że rządy: rosyjski i ukrafńiki zaw iada-

Dr. ANDIZEJ Emm
d n n t i  USZU. w si l gsrśłs

SO SN OW IEC, K O Ł Ł A TA JA  10
(Mikołajewska),

O d 4 —  6 pp, oprócz świąt, tl«9

Vv dniu 17.III 1920 r. o godz. 11-ej 
przed południem odbędzie się 
w podwórzu Powiatowej Komendy 
Policji Państwowej w Będzinie 
przy ul. Małachowskiego ŁJr. 16 

(dom Szwaj cera),

publiczna licytacja 
2-ch koni. J657

Cena wywołana 6000 Marek.

T E L E G R A M Y .
KoiuRlkil s z f ik  giairilaige,

<r. i .  i.).
W A RSZA W A , 13.111 1920.

W  utarczkach p a tro l i  wywiadow­
czych na północ od Drysn* wzięliśmy 
1S jeńców. S iln e  a tak i bolszewickie 
w rejonie P rzan tek  po zad ę te )  walce 
odpar to  zadając przeciwnikowi dotkliwe 
s tra ty .  Na południowy-wschód od 
Zdzłabla odpiera jąc  ataki bolszewickie 
zdobyliśmy 1 karab . masz. W  rt jo n ie  
Ostropola, S tarej Sieniawy placówki 
nasze  ogniem karabinowym  zmusiły p a ­
trole nieprzyjacielskie do wycofania cię. 
Nieprzyjaciel zneccaymi siłtmi zaate  
kowal nasze pozycje na wschód od 
S tarej Uszycy. Po zaciętsj walce a ta ­
ki zostały odparte . Wadlug msldun 
ków Dowództwa zdobycz nasza na P r y  
Deci oprócz dotychczas podanej wynosi 
20 m otorów ek i 20 mniejszych statków 
parowych. Kilku polskich kolejarzy 
z Rzeczycy przejechało na naszą  s tronę 
n a  doskonałych parow ozach amery 
kańskich,

Sjtuicji Cieszyński
(Tel. w l.)

M O R A W SK A  O STR A W A . Ludność 
te ren u  Karwińittiego w zburzona p r z e ­
żyła wczoraj s traszną  noc, Do półno­
cy słychać by!o strzały karabinów  ręcz­
nych, maszynowych i rewolwerow e. P o ­
l ic y  według doniesień jednej z gazet, 
w ychodzącej w Mor. Ostrawie, p rz y ­
gotowują się do zajęcia Ortowcj, c z e ­
mu mają jakoby przeszkodzić zmobili­
zow ane okupacyjne wojaka francuskie 
i włoskie, J ed e n  z żołnierzy francu­
skich został zabity. Komiija m ię ­
dzysojusznicza na teranie  Ś ląska Cle 
azyńskiego ogłoiiła s tan  wojenny,

Zirządziiii llio, Kolii,
W A R SZ A W A . (PAT.) Począwszy od 

godz 24 w nocy z  dnia 14 n a  15 bm. 
ruch  pociągami osobowymi na  w szyst­
kich linjach kolejowych będzie w strzy­
m any  aż  do odwołania; wyjątek stano 
w ią  Hnje główne, na  których będzie 
kursow ał 1 pociąg n a  dobę w obydwu 
kierunkach. W obec tego M , S .  W. po 
porozum.enin  * M, Kolei na czas tan  
zarządca: 1) Praw o przejazdu  koleją
przysługuje wyłącznie osobom zaopa 
trzonym  w e właściwe poświadczenia 
(przepustu!), U  wags: Posłowie sejmowi 
podróżu ją  bez p rzepustek  sa  okaza­
niem legitymacji poselskiej. Wojskowi 
i u rzędnicy pań  tw. winni być zao p a­
trzeni w poświadczenia swej z w ie rz ­
chności s twierdzające, że podróżują w

Dl* dxieci wzbroniony. Najgłośniejszy obraz aezonn w 3-sh serjłoh
j  V I  3  S c r j a  o d  d n ia  8 m a r c atL

j’AeeusE ( O S K A R Ż A M )
w 6 częściach .

Biżfsifji Kill Biaci’a ijftaarai B-ci Paths
Początek w d i i  powszednie o g. 5, a w niedzielę i św ięta •  g. 3 p* poi.

#

s

Od poniedziałku 8-go do 14-go maro*

K ró l  e k r a n u ! J. M o ź u c h in  i jeg o  u ro c z a  p a r tn e r k a  
N, L i s i e n k o  w y s t ą p i ą  w  ro s y j s k im  6 ak tó w ,  d r a m a c i e

ocny Człowiek
Uwaga! Obraz ten wyrfiźnia alg w szeregn ostatnio wyświetlanyob tre śg if  

i gienialnę grą znakomitych a rty s ttw .
Anons! Od 15 marca R o m a n s  M a r i i  h t* . T a n n o w s k i e j .

WIEDEŃ. .N e u e  F rs ie  P res ie"  do-
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misją Eotsntę o swaj gotowości przystą­
pienia do natżcbnr sitowych rokowań
pokojowych a Polską.

lu li  aitalieka s  spnw ii widaala 
|ińcś». .

BERLIN, (tal. wl.) Pełnomocnik nia- 
miacki wręczył Lloydowi Gscrg* owi 
wczcraj w Loodyns® notą rządu osa 
mUcklago, w któraj tao komunikują, Za 
licta żądanych prxax antanta Pr**łt«P 
ców wojannych doręczona została ko 
mitarcowi ^ a |w y * a « m o  przy eądzis 
psń.twowym w Lipsku i w myśl praw o 
karsa  dla przastępców wcjennych bę­
dą oni ukaranii Nota protaituja prza- 
ciwko araiztowanfu 1 aądianiu prasa 
koalicje niamców, którzy <»i««k.ją na 
oknpowanych taranach niamiackich i 
żade, by podobna wypadki się ma 
powtarzały a arasztowanl nismcy sta 
wlani byli prxad sądami niamtecklmi. 
Domaga się t a i  nota zwolmania z obo- 
aów ]<ńców niamiackich obywateli pań- 
■twa, których zatrzymano x powodu 
zarzucanych im przestępstw wojannycb.

Kroilln teMczHi
— W biarse  odzieżowym wa Lwo 

win akradxiono 27,000 mk,
—■ Do kodaketi karnago u na» 

wprowadaono kary śmierci,
— Wkrótc* zostanie ogłoszony dal* 

szy sakmeatr rolny, Sekweatrowi po 
dUgsć będzie wszsllcte zboże x wła 
saoścł ziemakiei od 25 morgów, właści­
ciel* poniżaj 25 morgów zachowają dla 
rządu pierwszeństwo skupu zboże,

— Hawaa. Projekt ustawy o wzno­
wieniu stosunków politycznych między 
Francją a Watykanem zoatal wczoraj 
złożony w Watykanie.

— Wlała isformacii .Patita  Pari­
sians* na czwartak zbiera się gabinet 
w komplecie, przewidywany jest kry­
zy* ministerialny, gdyż wszyscy mini­
strowie mają złożyć awe teki do dy 
epozycjf prezaaa gabinttu.

— Dnia 11 bm. o gods. 2 po pel, 
w drodze na front przybył do M ńska  
gen. Hsnrya.

Sprawozdanie k u n i  To*. Opieki u d  żołnU riim  polskim «  C z ilr id
s* c»»« od 1 1919 r. do 1 lot«go 1920 r 2671

k ła d k i e»łonkiń  
W pływ i  b e r b ts i s ra i  
Zebrane na re k ru ta  

,, na św ięcone 
Od Zw iązku H ło d iie ty  
S przedaż  k w ia tk a  8 Maja

„  znaczka w Listopadzie 
Z zabaw y w parku  
Drobne wpływy

1 2 1 5 .3 5
5 8 2 9 ,1 0  

949  2 0  
674.35  
1 6 7 .1 0  

1355 0 4  
2 2 5  1 4

6 9 2 9 .3 5  
7 4 5 6 5

1 8 0 9 0  18

Zapom ogi dane żołn ierzow i 
U trsym anie h erb ac ia rn i 
K oszta n rządzen ia  bnfetn na zabaw ie 

„  ’ ,, św . W ielkanocnych
dw óch k w ia t  u iioanych 

„  pożegnania rek ru tó w
„ w ysy łk i ływ nośc i do Rzeszow a 

urządzenia św . Bożego Nar. 
W ysłane na ręoe p. Paderew ski*} na B K. 
B ielizna w ysł. na rące D r. S tarzy ń sk ieg o  
Różne w ydatki

P ozosta ło  w k a s ie

7 9 6  1 0  
1 3 9 6  6 5  
6 1 6 9 ,4 0

8 1 3 0 5
3 2 6 .2 5
8 3 9 5 0  

1337 55 
1 0 9 1  9 0  
1 0 0 0  0 0
3 0 9 1 .0 0
1 0 2 0 .0 0  

2 0 8  7 8

1 8 0 9 0  18

BSHBI

UktlAiR,

Ś w i e r z b ę  i  a w ę d z e n i e  s k ó n j
usuwa w ciągu f> dni

K R E M  „ M U K U N K M
1) ais plami bielizny — posiadając kolor masła, . . .
2) lie  oblepia się po ciele — nie zawierając csęśoi stałych,
3) wchłania sią całkowicie w skórę, — }ak gliceryna,
4) ponad* tóły japach . w # ro c z e g o  W aP8zawa> u |. F u rm ańslc ia  19.

Skład: A ptska Właalńsklego w Częstochswle na Jasna] fiorzs;

2488

b MYDŁO
(ze znal

( ?

z zawartością 67 proe. tłuszczu J ml
(ze zn&kiein J  Cweigenhaft)

sp rzeda je  hurtow o w ilo śc iach  ograniczonych odnośnym i ro zp o rią ize n ia m i rząd u  
gg Dla k o o p er.ty w , fabryk  i kopalń u stęp stw o .
£  J . C W E IG E N H A F T  S o s n o w ie c , T a r g o w a  Nr. 7  a.

DWAGA: W obec podszyw ania  si« pod m oją firm ę, żądajc ie  m ydła ty lko  z* znakiem
J. CWEI6ENHAFTA.

F a b r y k a  t o r e b e k  i  S k ł a d  p a p i e r u

J. Grajcar, Targowa 11
posiada na składzie torebki we wszelkich gatunkach i wielko­

ściach. Dostawa do fabryk i kopalń. 2644

K O W W U B S
Magistrat m. Dąbrowy nosi się z zamiarem < d- 
dać w przedsiębiorstwo czyszczenie ulic i cho­
dników w mieście prywatnemu przedsiębiorcy.
Bliższych informacji osobom zainteresowanym udzieli wice-pre- 

zydent w biurze magistratu w godzinach urzędowych.

Popierajcie handel 
i przemysł polski.

aiwesaNâ WKam^gjKaa^eaagaaswp.gcaMfa 
m m s x m  m a rsm rm  m m o m m  b w s m  m  * s m i

S i e d z i e

w nieograniczonej ilości mogą 
nabywać kopalnie, fabryki, magi­
straty, kooperatywy i związki żyw­

nościowe 2676
w Państwowym  Urzędzie Arty­
kułów Pierwszej Potrzeby w  
Sosnow cu, M ałachow skiego 11.

ZAKŁAD BLACHARSKI

B F e l k a
SOSNOWIEC —  P 0 S 0 N , ul. D łnga Nr. 34-

Wykonywe tsrki do p r a n i a  b i e ­
lizny oraz przyjmują blachy d o  

k a r b o w a n i a  z  p o w i& rs :o n a < ? o  
materiału. 3,29

matki pow inni pam iętać, że
ty lko  Lanolinow y pu­

d e r d is  d iie c i

'Puder DzidziM
i  m ilk ą  K ogutak 

nsty flhm iss t uauw n o p ria ło śó  i  aaczerw ien ie- 
nie skóry  u  d z i e c i ,  hurtow a sprzedaż na 

Zagłębie,
w Skład, flpl M. Jaglełłowicz, Sosnowiec.

BARDZO OUŻO OSÓB P O L E P S Z Y -  f e ,  
Ł 0  SWOJE Z D R O W I E  i TAKOWE 
U T R Z Y M U JE  P R Z E Z  UŻYWANIE

p a r y s k i c h  

PIGUŁEK PRZECZYSZCZAJĄCYCH

D - r a  K 0 W E N A
(D r. CAUVIN) 

O c z y s z c z a j ą k r e v y i  r e g u ­
lu ją  c z y n n o ś c i  k is z e k . 

Zaw sze p rz y n o sz ą  « I g ę.

Pigułki K0WENA
Łą  p o  n a b y c ia  w e  w s z y s t ­
kich a p t e k a c h  i w PA R Y Ż U  

Fg . S r. O enia  147.
się p rz e d  n a ś la d o w n ic tw e m . 2 4 g l

m o ż e  n a u czy ć  się sten ograf)!

przez korespondencję
P ie r w sz e  W a rsza w sk ie

Każdy
Pi

Kursa Stenografii
P ^ o f .  Ig n .  S e k u ł o s i i o s a

W arszaw a , u l. Ź ó ta w ia  42. 
P ro sp ek ty  na żą d a n ie  darm o i {ranko.
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K onserw uje skórę  i daje  piękny 
połysk tylko terpentynow a

P A S T A
I a b e y k i  o h c m i ę i n s j

G ó r n i k ”
FABRYKA W YRABIA:

FARBY olejne em aliow e, LAKIERY, 
— ZAPRAW Y do froterow ania, — 
TŁUSZCZ do konserw ow ania w szel­

kiego rodzejn przedm iotów  
skórzanych

T. KRZEMIŃSKI
W D ĄBROWIE G ÓRN ICZEJ ul. K o ś c i u s z k i  *  10.

Żądftó eeuników. 1&37

1
J flp jI S S B I iS

l i i i t m i

Pf ńfitwcwy U rząd Pośrednictw a Pracy
S a d o w a  nr. 6  p o le c a  s łu żb ę  d o m o w ą , rzem ieśln i­
k ó w , a tak że  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  rob o tn ik ó w  
1 r o b o tn ic e , k a n d y d a tó w  d o  term inu  oraz ru­
ty n o w a n y c h  b iu ra lis tó w , b iu ra listk i, m aszyn istk i 
te c h n ik ó w  i  l. p. P o śr e d n ic tw o  b ezp ła tn e .

1305

R ysow nia i pr»cowr*a haftów
a rty sty czn y ch . P a c io rk i r ó ż n o k o lo r o w e , d ż e ty , 
je d w a b ie  i t. p M. B rzo zo w sk a , M a ła ch o w ­
sk ieg o  4   2175

Je s t do odstawienia sum a 7000 rb  
z za leg łym i p ro cen ta m i z a b ezp ieczo n a  n a l  szym -  
nu m erze h y p o tte z n y m  so lid n e) n ie r u c h o m o śc i.  
W ia d o m o ść  w  k a n c e ltr j i  U rzęd u  G m in y Z a g ó r ze .

  1680

K raw iec dam ski 
w y k o n y w a  p od łu g  n o w y c h  m o d e li k ostiu m y  od  
m k .-300 , p a lta  od  m k. 2 0 0 . su k n ie  o d  m k. 1 50 ,3  
Ch. R u d zki, K ołłą taja  6 .____________________ 2629

Skradziono  aaygnatr
K rajow ej K asy  P o ż y c z k o w e )  p o  rubli 1 (0  P . 
241345, 2 4 1 3 4 6 , 2 41347 , b ile t  w o js k o w y  M ik o ła fa  
M usiaD ka oraz w e k se l na 50  r b , w y s ta w io n y  
p rzez  K o n sta n teg o  i W ik to r )ę  M atyjów . 26~6

O soba posiadająca
m aszyn ę d o  r o b ie n ia  p o ń c z o c h  z e c h c e  z o s ta w ić  
sW ji^ ^ a d r e s^ w ^ R e d a k c iw ila ^ C ^ J C ^ ^  2677

R sm y do ok-en
różn ej [-w ie lk o śc i i drzw i d o  sp rz ed a n ia . S ta  
r o so sn o w ie c k a , 14 stróż  w sk aże.   2660

Flac do sprzedan ia
n a S tarym  S o sn o w c u  u lica  W y so k a  o b o k  K a ­
c z o r o w sk ie g o . W ia d o m o ść  u lica  D ę b liń sk a  IŻ  
m ieszk an ia  9- 2632

sp rzed am .s p r z e d a
Naczynia  s to la rsk ie
W ia d o m o ść  Kurfer. 2633

20 zdo lnych  m eblow ych
sto la rzy  przyjm ie s ię  n a  d ob ry ch  w aru n k a ch . 
W ia d o m o ść  A d m in . K urjera Z ag łęb ia . 2634

Potrzebni dwaj  tokarze
n a  d ro b n e  r o b o ty  in sta lo w e , zg łaszać  się  do  
S o sn o w ie c k ie )  F a b r y k i A im a tu r  ul. A le ja  Nr. 5

2642

Poszukuje m iejsca do sk lepu
S zen o w sk a  21 m. 22.______________________ 2645

Poszukuje się
n a u czy c ie la  ( k i)  geografii d o  w y k ła d ó w  w  sz k o le  
śred n iej 9  g o d z in  ty g o d n io w o . Z g ło szen ia  R ed . 
.K u r , Z agł ‘  dla S zk o ły .____________________ 2650

Kupię
aparat k in em a to g ra ficzn y  „ K ok a“ zg ło szen ia  z  
c e n ą  n a d sy ła ć  do k iero w n ik a  sz k o ły  k o le jo w e}  
w S tr zem ie szy ca ch . T am że d o  sp rzed an ia  ap a­
ra t fo to g ra ficzn y  1 3 X ' 8  an stygm atem  B u seh a . 
____________________________________________ 2651

Zgubiono
p a szp o rt w y d a n y  p rzez  b. w ła d z e  n ie m ie c k ie  
n a  im ię  M ojżesza  J ó z e fa  F ed erm a n s , ła sk aw y  
zn a la zca  z w r ó c i d o  A d m in is tra c ji K urjera Z a­
g łęb ia . 2662

Potrzebna
o d  15 m arca u c z c iw a  p o słu g a czk a  b e z  jż y c ia . 
K ołłątaja  3, trz e c ie  p iętro . 2653

K raw cow a
d o  sz y c ia  b ie liz n y  p o tr z e b n a  zaraz. W ia d o m o ść  
K o śc ie ln a  11 m . 7 D o b ro m ilsk a , 2656

O soba in teligentna
k tó ra b y  p ragn ęła  zająć s ię  d om em  in te lig en tn y m , 
g o sp o d a rstw em  w iejsk im  m ałym , p ra co w ita , ła ­
g o d n a , m iła , n iak osttow m k , n iech  zaraz p rzyśle  
w arunki ora* o p is  sw ej o so b y  z  fo tograf ją, 
p o c z ta  M y sz k ó w , p o ste  re sta n te  2 5 . 2661

W Tdąwc*5 ANTON), MAZURKIEWICZ Tioawiiit .KURJERA ZAGŁĘBIA* <Ł DeblMake Nr. U


